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Wiadomości zagraniczne.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Z  W  a r s  z a  w y ,  d n ia  1 5 . L ip c a .

D o  tutejszej stolicy przyby ł z W ie d n ia  Radz* 
ca S tanu  K udra jew sk i ,  pierwszy Sekre ta rz  P o ­
se ls tw a rossyjskiego przy D w o rz e  austryackim, 

Z  L u b l i n a ,  d.  7 . L i p c a .
O b c h o d z o n o  w mieścia W o jew ó d zk iem  L u ­

b lin ie  roczn icę  u rodz in  N ajjaśniejszego Cesa­
rza i Króla M ikołaja I .  O  g odz in ie  1 0 . z rana  
odby ło  s ię  n abożeńs tw o ,  gdzie  wszelkie w ła­
dze i licznie zebrany  lud  zanosili m o d ły  o jak 
na jd łuższe  życie i szczęśliwe panow an ie  M o ­
n a r c h y .  Pontyfikaln ie  c e le b ro w a ł  m szę ś, 
3 W .  Biskup W o jak o w sk i ,  Sufragan Lubelsk i ,  
w chwili odśp iew an ia  T e D e u m  , l iczne  z dział 
wystrzały  wydały  salve. D n ia  tegoż rów n ie  
z łożyły  władze rzędowe uszanow an ie  J W .  G e ­
n era ło w i L e j tn a n to w i  B a rtho loney ,  dow ódzcy  
dyw izyi w czasie oddalen ia  się J W .  G en e ra ła  
A d ju ta n ta  R i id ig e ra , za s tę p u jąc em u  m iejsce 
G en e ra ła  korpusow ego  i J W .  G en .  M ajo row i 
JH urko , N aczelnikow i w o je n n e m u  W o je w ó d z ­
twa L u b e lsk ieg o .  W ie c z o re m  nietylko g m a ­
chy rzędow e i obywatelskie były rzęsisto oświe­
cone ,  ale nad to  za szczególnem  s taran iem  J W ,  
G en .  A djutanta R i id ig e r ,  D o w ó d zcy  korpusu ,  
J W .  G e n .  M a jo ra  H u r k o ,  N acze ln ika  w o je n ­

n e g o ,  J W .  R adzcy S tanu  H r .  R o s tw o ro w sk ie ­
g o ,  P rezesa Komrnissyi W o jew ó d z tw a  L u b e l ­
sk iego ,  oraz oficerów wszelkiego s to p n ia ,  g a r ­
n iz o n  lubelski składających i u rzę d n ik ó w  cy­
w i ln y c h ,  u rządzoną  została p rzy jem na  zabaw a 
w lasku pod  wsią D zie s ią tą ,  dw ie  wiorsty od  
m iasta  L u b l in a  od leg łą ,  gdz ie  n a p rz ó d  w te a ­
trze n a  ten  ceł w y b u d o w an y m  przy  wystawie 
św ie tn ie  u i l lum inow anego  popiersia  Najjaśniej­
szego  S o le n n iz a n ta ,  odśp iew aną  została  przez  
artystów d ra m a ty c z n y c h , s tosowna do  u ro cz y ­
stości kan ta ta ,  poczem  od eg ra n o  o p e rę  „ C z a -  
ro m y s ł“ ; po  uko ń cz en iu  w idowiska teatralne­
g o ,  spa lono  w spaniały  fajerwerk. T a ń c e  zaś 
w p rzysposobionej tam że w lasku sali przy d o ­
b o rze  m uzyki i rzęsis tem  ośw iecen iu  całej czę­
ści la sku ,  o raz  wieczerza n a  osób  p rze sz ło  
czterysta  u r z ą d z o n a ,  zakończyły  ten  o b c h ó d  
uroczysty. Całej tej zabawie tow arzyszyły  j e ­
dność i uczucia p rzy jaźn i ,  k tóre  dow iod ły  c h ę ­
tne  w spó lne  u b ie g an ie  się uczczen ia  tak w ie l­
kiej pamiątki po łą cz o n y ch  dw óch  b ra tn ich  n a ­
ro d ó w .

x  ' '  R  o  s  s  y  a,
Z  P e t e r s b u r g a ,  d. 2 6 . Czerw . ( 8 - L ip c a . )

W  Tyflis zaw ięzu je  się tow arzystw o pod  n a ­
zw a n iem  „Z akaukazk iego  tow arzys tw a  z a c h ę ­
cen ia  gospodarstwa wiejskiego i handlu**, k tó ­
rego  ustawa została za tw ie rdzoną  dn .  U .  M a ja  
r, b. przez N» Cesarza, Składa się  z Prezesa
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i n i eograniczone j  l iczby cz ło n k ó w ,  wyb ie ra ­
nych  przez samo towarzystwo , k tórymi  m o g ą  
być ludzie wszelkich n a r o d ó w ,  s tanów i w y ­
zna ń .  Stowarzyszen ie  to , zostające pod  b e z ­
po ś r ed n i m  przewodnic twem głównej  zwie rz ­
chności  miej scowej ,  a szczególną op ieką M i n i ­
strów spraw wew nę t rznych  i ska rbu ,  m a  swe 
o d d z i a ł y , które mo gą  być us ta now ion e  we 
wszystkich p rowincyach zakaukazk ich ,  n ie  wy ­
łączając nawe t  Mahometańskich i Ko r re sp o u-  
d e n t o w ,  wybieranych tak w tym  kra ju ,  jak 
i w dal szych rn < jscach Cesarstwa.  G łó w n y m  
ce lem  jest rozszerzenie i udoskona len ie  m ie j ­
scowych  gałęzi  krajowego p rzemys łu  i hand lu ,  
p r z e z  upow sze chn ie n ie  wiadomości  p o t r ze ­
b n y c h ,  p fzez zwrócen ie  uwagi  mieszkańców 
n a  poży teczne  p rzedmioty i przedsięwzięcia,  
p r zez  wyszukiwanie ś rodków i dopoma gan ie  
ku  t emu.  P rzedmio tami  troskliwości towarzy­
stwa są:  a) W e  względzie gospodarstwa wiej­
skiego:  uprawa i rozkrzewienie  j edwabników,
t y t u n i u ,  ba w e łn y ,  winorośl i ,  r y ż u ,  szafranu,  
tna rzany  i t .  p. udosk on a len ie  samego  rolnic twa 
i  naprowadzenie  takich p łod ów  siref c i eple j­
s z yc h ,  jakoto:  d rzew o l i w n y c h , indygo ,  kok- 
czynel l i  ( c z e r w c u) ,  t rzciny cukrowej  i t. p., 
k tóre albo wcale j eszcze w kraju Zakaukazkim 
n ie  znajdowały s i ę , lub s ą , lecz w na de r  małej  
ilości.  D o  tego oddziału należy też w zn o w ie ­
n i e  i powiększenie  liczby kana łów,  skrapla ją­
cych pola,  tyle po t rzebne  w Zakaukazyi .  b') W e  
wzg lędzie  r ękodz ie ł ,  rzemiosł  i t. p,  U lepszo  
r e  wyrabianie j e d w a b iu , b a w e łn y ,  roś l in  far- 
bierskich i takich wyrobów r ęk od z ie ln y c h , któ­
re  są krajowi właściwe , tudzież powiększenie 
wyrabiania  b e c z e k , tak n ieodbi tych w kraju 
w yd a ją cym  w in a ,  i s zkie ł ;  p o m n o ż en ie  zakła­
dów  bicia masła i i n n y c h ,  p r zeznaczon ych  do 
p ie rwszego obrabiania  takich w y r o b ó w ,  które 
z  p o w o d u  małej  ludnośc i  i miescowego  p o ł o ­
że n i a  k ra ju ,  są jeszcze p r zedwczesne  i z wię ­
kszym poży tkiem mogą być o t i z y m a n e  z g łęb i  
Rossyi .  c) W e  względzie h an d l u :  U s t a n o ­
wien ie  handlowych s tosunków między  Zakau-  
kazy ą  a in ne mi  częściami państwa i pograni-  
c z n e m i  k ra jami;  p o m n o ż en ie  zbytu  za g ran icę 
towarów mie j sc ow ych ,  mając przy tern na  
wzg lędzie  nie  wyłączne zyski ,  lecz ogó lny p o ­
ży tek dla kraju.  Towarzystwo ,  w razie pot rze ­
b y ,  wp rowadzać  będzie w praktyce korzystne 
dla kraju za mi a ry ,  lecz wst rzyma się od us ta­
nawia n ia  własnych ob sz e rn ych  zakładów.

( W n o s z ą c  z takiego p l a n u ,  wątpić zdaje  s ię  
n ie  m o ż n a ,  że cz y nn e  działanie towawrzystwa  
w y w rz e  wpływ nader  poży teczny  nietylko na  
p r o w i n c y ą ,  lecz i na całą w ogóle  p rzemys ło -  
wość w państwie.  Kraje bowiem zakaukazkie,  
o b d a r z o n e  od  natu ry  ży zn ośc ią  i na jpięknie j­

szym k l im a te m,  mo g ą  z  czasem stać się p r a ­
wdziwym og ro dem  Rossyi  i przyswoić dla niej 
najkosztowniejsze płody kolonia lne . )

N i e m c y .
Z  n a d  d o l n e j  E l b y ,  dn ia  17. L ip c a .  

Z d r o w ie  Króla Du ń sk ie go  z a c h w i a n e ,  p o ­
lepsza się od kilku tygodn i  widoczn ie .

D o n o s z ą  z S z t o k h o l m u  po d  d n i e m  i 2 . m . b . :
N.  P a n  od kilku dn i  ba rdz o  s l a b y ,  i w yd a­
w ane  bu l e tyny  zaczyna ły już wzniecać obawę ,  
która t eraz wszelako ba rdzo się zmnie j szyła .  
D n i a  6. ro, b. objawiała się ch o r ob a  nasam- 
p rzód  p r zez  r zn ię c ie  w b r zu c h u  i . a b i e r a n i e  
s ię na  womi ty .  D .  g. ro. b. zjawiska te stały 
się is totnie  n i e b e z p i e c z n e m i ; po lekich p o ­
tach nas tąpi ła  znacz na  m d ł o ś ć ,  p rzec ież  był  
N .  P a n  do tychczas  wolny  otl lebry .  W  nocy 
oneg da j sz e j  nawiedza ły  go j ednak  też n ap ad y  
gorączki  a bu le tyn  dzis iejszy b rzmi  w sposób 
na s tęp u j ący :  „ N a p a d y  gorączk i  ustawały
wczoraj  p r z e d p o ł u d n i e m  s to pn io wo  a w p o ­
ł u d n i e  zu pe łn ie  min ę ł y .  P o p o ł u d n i u  N.  P a ­
n u  nic n ie  d o l e g a ł o ,  uskarżał  6ię tylko ns  
n ie j aką d raź l iwość żołądka .  N o c  była sp o ­
k o j na ,  lubo  sen  p rze rwy  d o zn a w ał .  N .  P an  
r eg u l a rn ie  w nocy  a lbo zrari3 ma febrę,  p r z e ­
to też ciągle ba rd zo  o s ł a b i o n y , przec ież  s tan 
zd rowia  N.  Kró la  w p o r ó w n a n i u  z d n i e m  
wczoraj szym w każdym względ z ie  bardz ie j  
zaspakajający,  ( p o d p . )  E,  E .  W e i g e l .  Karol  
T h e l n i n g . “  —  H r .  ł i r a b e ,  który p rzed ki lku 
d n ia m i  udał  się był  na swój zamek  letni ,  
z p rzyczy ny  zas łabienia  N .  P a n a  powróc i ł  do  
stol icy.

A  u s t  r y a.
Z  W i e d n i a ,  dn ia  10. L ipc a .

{Gaz.  P o w s z ) Hr .  S t r o g a n o w ,  sekre tarz  
przy pose ls twie rossyiskiecn w T u r y n i e ,  Sta­
ną ł  tu g o ń c e m  z Pe te r sb ur ga .  G o n i e c  h i ­
szpański  dzisiaj w p o łu d n i e  udał  się do  M a ­
dry tu .  Sprawy p ó ł w y 8pu pyr ene j sk iego  stają 
s ię  co raz  ba rdz iej  zawik łanemi  i do pr ow a dz ą ,  
jak się z d a j e ,  E u r o p ę  do  wielkiej  koll izyi .  
P rz e t o  też zmian a  goń ców  z M a d r y te m  lak 
ożywiona .  — W z g l ę d e m  Belgi i  odbywają  się 
układy jak na j cz y n n ie j ,  bo  i to py tan ie  t r zeba  
rych ło  i po przy jacie l sku uchy l i ć ,  aby c h o ć  
raz używać b łogich  ow ocó w  pokoju.  D o tą d  
b o w ie m  zachodz i ł  wszędz ie  stan n i ep ew no śc i ,  
najgorszy ze wszys tkich .— Roz wiązan ia  J C M .  
A r c y - X i ę ż n y  Sofii czeka ją  co chwila.  —  
W i a d o m o ś c i  ze W s c h o d u  po wypadkach osta­
t n i c h ,  n i e  mog ą  więcej  wzbudzać  ci ekawości .

N i d e r l a n d y ,
Z  H a g i ,  dnia 14. Lipca.

Dzis ia j  ze świtem już  wielkie m nós tw o  ludzi  
zgromadzi ło  się przed hote lem H e r re n b a u s ,  w 
k tó rym przybyły tu  G en e ra ł  Chasse  mieszka.
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O  godzin ie  9 ' ej  przywitała go muzy ka  tutejszej  
gwardyi  miejskiej se r e n a d ą ,  trwającą a ź do go­
dziny  IO. , poczerń się t łumy ciekawych r o ­
zeszły.  W s za k że  n ie  wszyscy mieł i  10 u k o n ­
te n t o w a n i e ,  oglądać G en e ra ła ,  być m o ż e  źe 
dzisiaj w teatrze dogodnie jsza do tego się znaj ­
dzie  sposobność.

Z  d n i  a 1 5 - L i p c a .
N .  Cesarz W s z e c h  Rossy i r aczył  przez posła 

Swego przy dworze  tu te j szym,  Xięcia D o łg o -  
ruk iego ,  ma larzowi  tu te j szemu v a n  H o ve  ba r ­
dzo kosztowny , brylantami  osadzony pierścień 
d o r ę c z y ć  za m a lo w id ło , które Xtąźe  przesłał  
by łC esa rzowj .  R ów noc ze śn i e  obstalował  dwór  
Cesarski  kilka robot  u w s p o m n io n e g o  malarza.

B  e / g i  a- 
Z  B r u x e l l i ,  dn ia  14. L ' p c a .  

I n d e p e n d e n t  zamieści ł  nas tępu jący ar ty­
k u ł :  „ P a n  Vers tolk  van  So e le n ,  Mi n i s t e r
sp raw zewnęt rznych  Króla W i lh e l m a  , z na jd u­
je się od dni  kilku w L o n d y n i e .  G en e ra ł  G o ­
b le t ,  Mi n i s t e r  spraw z e w n ę t r z n y c h  Króla n a ­
s z eg o ,  udał  się też do tej stolicy.  O b a  są o- 
pa t rzen i  w po t r zebne  pe ł no moc n i c tw a  do  za ­
warcia s tanowczego  traktatu.  Gotowi więc 
bez poś red n i  r ep rezen tanc i  o by dw óch  gabine-  
tów do rozb ie rania swych roszczeń.  Zn ies i e ­
n ie  się takowe jest coś n ad zw yc za j n eg o ,  tak 
da le c e ,  iż o n o  poczytywać wypada za skutek 
su row ego  i dokładn ie  rozważonego postanowie ­
nia.  Zda je  się nam,  i e  Król  W i l h e l m  nie tnając 
sz cz e rego  życzenia,  uchyl ić ostatecznie te sp ra­
wy,  unikną łby  był  kroku,  ma jącego ce ch ę  uro- 
czystości niejakiej  i n i epozwalającego,  systemat  
obr ac how an e j  odwłoki  dalej popierać.  P r ó c z  
t ego  uważal i śmy ,  iż zaszły okol iczności ,  które 
p o d o b n o  rząd nieder landzki  do zm ie n i en ia  po-  
li ty k i swojej  skłoni ły.  Gdy Pan  van  Z u y le n  
v a n  Nyevc-lt się zegna ł  z L o r d e m  P a lm er s to n  
i X ięc iem T a l l e j r a n d e m , wyn urzy ł  im (wed le  
pogłoski)  zażalenie swoje , iż go  okoliczności  
tyfekroć zniewa la ły ,  sprzeciwiać się ich p repo -  
zycyotn , w skutek rozkazów rządu^ niezgadza-  
jącycb się z j ego  własnemi  myślami .  D o d a w a ­
n o  w t enczas ,  iż p rzy  tej ro zm ow ie  z własnego 
p o w o d u  oświadczy ł ,  iż wszelkiego dołoży s ta­
r an ia ,  aby Króla ,  P an a  sw eg o ,  skłonić do o- 
s ta tecznego uchy len ia  wszelkich t rudności .  
Aczko lwiek ternu wszystkiemu nie przypisuje­
my wielkiego z n a cz en i a ,  są to j edn ak  oznaki,  
n a  uwag ę  zasługujące .  M u n o  to twie rdzą e- 
gsa l towańi ,  źe P a n u  Vers to lk  yan Soe jen  złe-  
c o n o ,  czynić najprzesadpjejs^e in teresom Bel- 
gii  wbrew się sprzeęiwiające roszczenia.  P rz y ­
pu ść m y ,  źe te twierdzenia p rawdziwe .  
Min i s te r  ma t akie z l e c e n i e , cóź stąd wynika , 
Czyż  idzie za tern n iebezp ieczeńs two dla Bel.  
g i i?  Układy  s ię  rozpoczynają,  Be lgia wystę.

puje z t raktatem 24. a r tyku łów w r ęku .  Doma­
ga się po pros tu wykonan ia  i bezpoś redn ich  
skutków onego .  P rz e c iw n ie ,  jak pos tępu je  
H o la n d y a  ? Ho lan d y a ,  niemaj^c t r aktatu,  na  
k to rymby polegać mogła ,  wylicza swoje  roszczę- 
nia i rozwija jc. Jeśli  wi^c te roszczen ia ,  we- 
die owego  twie rdzen ia ,  są p rzesadne ,  o d p o ­
wiedzia lność w tej mie rze  spada na Króla W i l ­
helma,  kiedy przeciwnie  Belgii ,  ani  po zor  n ie ­
sp rawied l iwośc i , nie dotyka.  I m  niesłuszniej -  
sze żądania gab ine tu  Hag sk ie go ,  tern bardziej-  
by się polepszyło  położen ie  Bruxel skiego gabi­
ne tu  ku zagran icznym dw orom.  W y n i k a  więc 
ztąd , źe nawet w tym do p rawdy n ie p o d o b n y m  
razie,  żeby inst rukcye jPana Versto lk  zawarc iu  
6 tanówczego t raktatu sprzeciwiać s ię  miały,  
jednak stąd żaden  kłopot  an i  uszczerbek dla  
Belgii  nie wzrasta.

W e d ł u g  dz i en n i ka  C o u r r i e r ,  P a n  Ver- 
stolk van  Soelen  ma  ze s t rony H o l l a n d y i  p o ­
dać  w L o n d y n j e  nas tępujący projekt  t rak ta tu;  
K ró l  W i l h e l m  c h c e  p r z e d e w s z y s i k i e m , a b y  
część d ługu  k ra jo w e g o ,  przypadając*  na Be l ­
g ią ,  została po d w y ż sz o n ą  z 8,600,oco  zł, h o l ,
»a 12 mi l ion ów  r ocz ne j  wieczystej  p rowizy i .  
Ż ą d a n ie  to op ie ra  szczegó ln ie j  na  te ro ,  i i  
p ie rwszy podz iał  r z e c z o n e g o  d łu g u  n ie  rnoźa  
już mie ć  miejsca o d  czasu zwię kszonych  wy ­
datków H o l l a n d y i  p rze z  ci ąg t r ze ch le tn ie go  
od łą cz en ia  Be lg i i ,  a p r zy c zy ną  tych wyda­
tków była szczegó ln ie j  Be lg i a ;  inaczej  1,1 u* 
sia łaby H o l l a n d y a  zbankru tować.  Ma  być 
us t an o w io n a  opłata  ce lna  na  Skaldz ie  i o d  
p r ze wo z u  tego  wszys tk iego ,  co wod ami  ho l -  
ł t n d e r s k i e m i  p rowadz i  się do  krajów n i e m i e ­
ck ic h ,  z tą wzg lędopśc ią  dla Bełgiyczy kó W, 
iż od  wszelkich u h  to w a r ó w ,  sp r o w a d z a n y c h  
p od  ba n d e r ą  h o l ł e n d e r s k ą , opła ta  ce lna  b ę ­
dz ie  zmnie j szon a  o 10 p ro ce n tu .  P a n  V e r -  
etolk ma p r ze łoż yć  k o nf e r en c y i ,  iż n ie  m o ż e  
się za jmować  kwts tyą  wzg lę dem  L u x e m b u r g *  
bez  n a d w e r ę ż e n ia  praw związku n ie m ie c k ie ­
g o ,  i źe oko l i czność  ta p o w in n a  być p rze d­
m io te m  o d d z i e ln y c h  uk ładów,  I n s t r u k cy e  
d a n e  P a n u  V e r s t o l k ,  n i e  o b e j m u ją  żadnej  
wzmiank i  o uz n a n iu  Belgii .  T rak ta t  międz y  
H o l l a n d y ą  i k o nf e re nc vą  roa być zawar ty 
w tym s p o s o b i e ,  iż pięć mocars tw mają s ta ­
nowić  wzg lę dem  Belgii ,  jak F ra n cy a  i A o g h *  
uczyn i ły  u m o w ą  z dn ia  21. Ma ja  w z g lę d e m  
t iol jand-yi .

H i s z p a n i a .
Z  M a d r y t u ,  d n ia  2. L ip c a .  

U roc zys tośc i  nasze  zu p e łn ie  m in ę ły  a M a ­
dryt  roa zno w u tę n u d n ą  ze wn ę t rznoś c ,  która
go z a w s z e  zna m io n u j e .  Wszy s tk ie  oddzia  y
wojska udały się z p o w ro t e m  do załóg a D e ­
pu to w an i  czekają tylko rozkazów Min i s t e ry um,
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»by powróc ić  do  s iedz ib  swoich .  W e d l e  spisu 
po l i cy ine go  45,000 o b cy c h  u roczystośc iom o- 
e t atnim by ło  p r zy to m n y ch .  U ż y w a m y  
c i ą g l e  n i e p rz e r w a n e j  spokojnosci  a dzia ł ania 
ska rbowe  r o z p o c z ę t e  p rze z  P a n a  Z e a  b e r m u -  
d e z  ma ją  w ą i e l d z i e ,  która podczas  u roczy-  
stości by ła  zamk nię ta  a  teraz n a n o w o  je st  
o t w o r z o n a ,  wpływ na jpomyś lnie j szy .

t / V W V W W V W W W W

R ozm aite wiadom ości.
P ,  B r u n e i ,  au t o r  p ro jek tu  d rogi  pod T a ­

m i z ą ,  zwanej  tunnel, podał  akcyonar iuBzom 
w y r a c h o w a n i e ,  p o d ł u g  k tó rego  koszt  na d o ­
k o ń c z e n i e  tej d rogi  dla  p ie szkow wynies ie  
144,000 funt.  s t , ;  ażeby  z a ś  pojazdy mogły 
p o  niej  ch o d z ić ,  po t r ze ba  j e szcze  a.48,000
funt .  st. . . .  , 1 •

K ró l o w a  Be lgó w p o da ro w ał a  do bibl ioteki  
B u r g u n d y  i n a d e r  szacowny  r ęko p i s :  jest to
ko p i a  f r an cus k i ego  p r ze k ła du  C y r o p e d y i  X e -  
no fo n t a .  R ę k o p i s  ten zna jdował  się w baga-  
i a c h  Xięc ia  Karo la  ś m i a łe g o ,  zab i t ego  pod  
N a n c y  3. S tycznia  1477. roku.  O d  t r zech 
p r ze sz ło  wieków mi an o  go  za zg i n io ny .

W s z ę d z i e  w D e p a r t am e n ta c h  F r a n c y i  daje  
s ię  widz i eć  wielki  zapał  do sztuk p ię kny ch ,  
W  N a n c y ,  Bor de a u x ,  V e r d u n ,  D ou a i ,  R o u e n ,  
M e t z ,  są j u i ,  ł ub  wkrótce b ę d ą  u r z ą d z o n e  
wys tawy  ob raz ów.

W i e l u  pisarzy paryzk ich k lassycznego  ce ­
c h u ,  po m ię d zy  inne in i  P P .  Sou met ,  Pa rceval ,  
G r a n d m a i s o n ,  G u i r a n d ,  L e b r u n ,  V i e n n e t ,  
A r n a u l t ,  L e m e r c i e r ,  Be lm on te s ,  D ec b am p s ,  
Br i l f aul t  i R a y n o u a r d ,  podal i  do  Min i s t r a  
s ka rb u  p r o ś b ę ,  o  z a p o b ie ż e n ie  z u p e ł n e m u  
t i s u n ie n i u  s i ę  z tea t ru  f rancuzk iego  P a n n y  
D u c h e l n o i s ,

OB W I E S Z C Z E N I E .
Folwark i  Bab in  i S łomczyce w powiec ie  

Wr z es iń s k i m  i folwark Czarne P ią tkowo p o ­
w ia t u  Szredzkiego mają być od Sgo Jaria r, b» 
n a  trzy po sobie nas tępujące  lata az do  S. J a n a  
I836.  najwięcej  da jącemu w dzie rżawę  w y p u ­
szczone.  T e r m i n  l icytacyjny w y z na cz on y m  
zos ta ł  na

d z i e ń  2 6 .  L i p c a  r. b .  
p o  p o ł u d n i u  o g odz in ie  4. w d o m u  Ziems twa 
K r e d y t o w e g o ,  n a  który zdolni  i ochotę  dz ie­
rżawien ia  mający z tern n a d m ie n i e n ie m  wzy­
wają s i ę ,  iż tylko ci do  licytacyi p rzypuszczo­
n y m i  być m o g ą ,  którzy n a  za bezp ieczen ie  li- 
cy tu m do każdych dóbr  Tal .  500 kaucyi  na ty ch­
miast  W go towizn ie  z łożą  i w razie  po t rzeby

u d o w o d n i ą ,  że w ar u n k o m  kontraktu zadosyó
uczyn ić  są w stanie.

P o z n a ń ,  dn ia  19. L ip c a  X&33.
D y r e k c y a  P r o w i n c y a l n a  Z i e m s t w a .

P A T E N T  S U B H A S T A C Y J N Y .
W ia t r ak  wieczysto czynszowy pod l iczbą I I .  

wraz z przyległościami  w Tuszkowie ,  Powiecie 
W yr z y sk im  D ep a r t am e nc ie  Bydgoskim p o ło ­
ż o n y ,  do  pozostałości  J a n a  Strehlke należący,  
który na  495 T a l a r ó w  sądo wnie  o c e n i o n y , ma  
być na  wniosek wierzyciela w t e rminach  na  

d z i e ń  7. W r z e ś n i a  r. b., 
d z i e ń  10.  P a ź d z i e r n i k a  r. b., 
d z i e ń  13 . L i s t o p a d a  r. b „  

z których ostatni  jest  p e r e m t o r y c z n y , w lokalu 
Sądu  tute jszego pub li cznie  najwięcej  da jąc emu  
sp r zedany .

Wszyscy  niewiadomi  wierzyciele zapozywają  
s ię  pod zagro żen iem  prekluzyi  wzg lędem swych  
p re tensyów i do  takowych zameldowania .

Zd o ln o ść  kupienia ma jących za p oz yw a m y  
z  tym  n a d m i e n i e n i e m ,  że  p rzy b ic ie ,  jeżel i  
p r aw n e  tego n ie  będą  wymagać  p o w o d y ,  o d  
Sądu  Ziemiańskiego  w P i l e ,  jako władzy moc 
mającej  nas tąp i ;  na  później sze  zaś podania  ża­
d e n  wzgląd m ia ny m  n ie  będzie .

Taxa  i warunk i  sub l i as t acyine ,  z których o- 
statnia z łożenie  kaucyi  T a l a r ó w  50 w gotowi -  
źn ie  należy,  w Regis t r aturze naszej  cod z ienn ie  
podczas s łu żb ow ych  godzin p rze j rzane  byś  
m og ą .

N a k ł o ,  dn ia  6. Czerwca i 833«
K r ó l e w s k o  - P r u s k i  S ą d  P o k o j u .

N o w e  śledzie ho len der sk ie ,  p o  z ł o te m u  za 
sz tukę ,  u  B i e l e f e l d a .

C e n y  z b o z a  w  B e r l i n i e .
D n ia  18 . L ip ca  1833 *

L ą d e m :  Tal. śgr. fen. _ Tal. fgr. fea.
Pszenica . .  I  i 5 —  1 — —  —
Zyto . . .  .1 14 6 - 1 1 ?  6
Jęczmień wielki —  36 11 - —  —
Jęczmień mały —  —  —  * —  —
Owies . . .  —  2S 9 -  — 23 ł*
Groch .  .  . —  —  “ —

W  O d : Tal. śgr- fen. _ Tal. śgr. fen.
Pszenica (biała) 2 7 ® 1 a — —
Zyto . . .  1 14 5 -  1 10 —
Jęczmień wielki —  —  —  - — — —
Jęczmień mały —  — — -  — — —
Owies . . .  — 28 9 - - -  26 3
Groch . . .  I  13 9 -  — —
Kopa słomy 7 7 6 “ 5 25 —*■
Cetnar siana . 1  5 ' *“■’ ^ —  20


